
Nr. 513 Rok. X.
Ceny p re n u m e ra ty *

We Lwowie: miesięcznie 2 Kor., 
za codzienną dw uk o^ną dostawę 
do domu doołaca się 6 0  halerzy

Z przesyłką poczt w ki aj u 
i m onarchii:

aiiesięcz. 2  K .5 0  h- z 2-kroŁ 3  K. — n. 
kwartał. 7 K .5 0 h -  wysyłką 9  K. — h. 
.oczn ie3 0  K. -  h- ,P'"c2tow- 3 e  K. -  h.

Lwów, _souota 4  listopada L90 5 . W y d a n i e  p o r a n n e .

P
w y e & i o d z i  ST rsa -sy  d ^ ie M ia l©

W Niemczech: miesięcznie 4 Kor 
W innycn państwach Związku po­
cztowego m ie s ię c z n ie  e> Koron.
Zmiana adresu pocztowego 40  hal.
Redakeya, Administracya, Drukarnia
Lwów ulira Chorążczyzny 17—19. ________________________ ______

Rękopisy i listy w sprawach redakcyjnych należy adresować do: Redakcyi Słowa Polskiego oe Lwowie. — wisty w sprawach przedpłaty i ^
uprasza s,ę nadsyłać pod adresem: Adn.inŁstiacya Słowa l d g ie g o  we Lwowie. -  Adres dla tel^ram ów : Słowo Lwow. -  Nr. telefonu Redakcyi a41, A d m in i s t r u je . ____

jR .«dakt«*r' n a c z e l n y :  KYWSCfiJWT W S M . I .

Cfc.ty ó g fo sz e n .
Ogłoszenia (insaraty) za 1 wri^'sz 
p e  itowy !ud  jego miejsce 20 ha1 
Nadesłane za wiersz petitowy lub 
jego miejsce 8 0  halerzy 
Nekrologia za vriersz petit. 6 0  hal. 
Doniesienia o ślubach, zaręczynach 
it. p. wiadomości po i Kor. z a  wiersz. 
Drobne ogłoszenia za wyraz b h. 
najmniej SO halerzy. Wyra: y gn b- 
szem pismem liczą się podwójnie.

Ceny oddzielnych numerów: 
Nr. popołudn. 6 h. z przesyłką 10 h. 
Ni poranny 4 h. z przesyłką 6 h. 
DroDnych rękopisów nie zwraca się.

W y d a w c a :  i n ż y n i e r  W  ł C ł A W  W  © Ł S E O .

K a l e n d a r z  l w o w s k i .
Sobota, 4 listopada.

Im io a a . Rzym.-kae: Dziś: Karola Bor. Jutro:
A. 21 p: św. Elżbiety - Gr. Kai.: Dziś: Jakowa. Jutro: 
23. N. 20 po Sosz. Hi. 3. — Słow.: Dziś: Mściwoja. Ju­
tro: Sławomira bł.

Wschód słońca 6’5s, zachód 4 29
P o c ią s i  k o le jo w e  odchodzą ze Lwowa z dwo:ca 

głównego, wedle zegara miejskiego:’ do Krakowa 9*01*, 
t a l ,  3'26*, 7-11. ll'3u, 121*, 4 51; do Pzeszowa 4'46; uo 
Podwołoczysk 7‘06, 11 *31 2-36* 9'36, ll'3o ; do Przemyśia- 
Chyrowa-Rynunowa-lwoiiicza-Jasła: 10*41: do Czernio-
wier 6*51, 3’16*; 11*16, 3'27*; do Kołor.ivi: 6'26, do Stry­
ja: 11'46; do Ławocznego: 8'06, 331, 7*01: do Sam bora: 
9■ :6, 4'56, 11 31; do Jaworowa 7 31, 6*34; do kawy: 8*06; 
do Bełżca: 11 *46; Pociągi posp. opatrzone gwiazdką, no­
cne (od 6 wieczór do 5’59 rano) drukować : czarno.

B n k e i  1 b ib lio te k i.  Ossolineum: Biblioteka w d. 
powsz. od 1 1 - 2 ;  muzeum w  dni d o w s z .  (prócz poniedziałku 
o d 9— 1, nadto we wtorek i piątek od 3—5, w niedzielę 11—1 
Muzeum Dzieduszyckicn, (teatralna 18) w niecz. 10—1 

dni powsz. 10—1 za zgłosz. — Bi.ilioteka Poturzy- 
cka (hr. Dzieduszyckich, ul. Kulkowa 17) dla celów nauko­
wych codziennie od godz. 10-1 . — Muzeum przemysłowe 
otwarte w dni powszednie (prócz poniedziałku) od g. 9—2, 
w święta od 10—1. Biblioteka baworowskiego (Ujejskiego 
2) wtorki, środy, piątki i sonoty a—6. Bibl. Pawlikowskich 
(1 rzeciepo Maja 5) środy, soboty i niedziele od 11-12. 
— Bibl Politecnniki w święta, niedziele poniedziałki od 
11—1, w inne dnie 10—1 i 4—8. — Biblioteka'; I'ow. Szew­
czenki (ul. Czarnieckiego 26) 2--6 (prócz niedz. i św. ru- 
śfSclff — Bibl, Narodnego Domu ^Teatralna 22) wewto- 
rki. środy, piątki, soboty 5— 1—6. — Biblioteka Uniwer­
sytecka twana codz. od godz. fr^-1 i od 4—7._ — Biblio­
teka politechniki otwarta codziennit od W —1 i od 4—8.

Wy s ta w y  s ta le .  Tow. przyjaciół sztuk pięknych 
(Muzeum nrzemysłowe) codz. od g. 10—5. Opłata 60 h., 
w niedz. 30 h.

W y iia w T  c z ts o w e . Na wystawie Sztuk pięknych: 
^Mystawa rzeźb Góralczyka, „Pienin" Ltałaś i lirowi cza i „'wy­

zwolenia" Wygrzywalskiego.
Wystav a wyrobów tkackich w Gmachu Muzeum Prze­

mysłowego, codziennie od 10 raro  do 7 wieczór
L w o w s k ie  F o to - iM a s tlk o c  w Pasażu Hausmana 

(46 razy nremiowane) od 29 Daźdz. do 4 listopada zajmu ;ące 
,'icdzenie Odessy, Symferopolu, Eupatoryi, Bakczyseraju itp. 

Wstęp 20 hal
T e a t r  m ie j s k i :  Dziś o godzinie 7-ej wieczór 

„Trubadur", opera w 5 aktach Yerdiego.

Z? spraw szkolnych,
Do ostamich dyskusyj szkolnycn w Radzie miej­

skiej i Sejmie, w których poruszono między innemi 
działalność Rrdy szkolnej krajowej, warto dodać sprawę, 
którą porusza we wstępnym artykule czasopismo Towa­
rzystwa nauczycieli szkół wyższych „Muzeum". Jest to 
sprawa „niedoszłych uzupełniających kursów wakacyj­
nych". Kursy te miały się odbyć w lipcu w Uniwersy­

tecie lwowskim i miały dostarczyć nauczycielom szkeł 
średmch, zwłaszcza starszym, i mieszkającym zdała od 
centrów ruchu umysłowego, *&.obności zapoznania się 
z ostatnimi wynikami nowucz?-aej nauki w różnych je' 
gałęziach. Wielu profesorów Uniwersytetu podjęło się 
wykładów, których cel piękny i oczywista potrzeba były 
ala każdego widoczne.

Tymczasem projektowane kursy nie odbyły się 
z powodu braku tyce, dla których były one głównie 
przeznaczone. Na kogo spada w ina? „Muzeum" wyka­
zuje, że w pierwszej Hmi na Radę szkolną, na brak 
sprężystości i dziwną obojętność, jaką Rada w sprawie 
tak doniosłej dla naszego szkolnictwa okazata. Tai< sa­
mo ayrekeya Komisyi egzaminacyjnej okazała się nieod­
powiednią do organizacyi takich wykładów —  i tak 
piękny projekt nie doszedł wcak do skutku ; uproszeni 
prelegenci złożyli wspólne . oświadczenie, że w takich 
warunkach wykładać nie będą, gdyż „byłoby to zarówno 
bezużytecznym wysiłkiem z iciłjstronyąak też zmarnowaniem 
funduszu, przeznaczonego przez ministerstwo na odbycie 
tych wykładów".

**•;
' .V J

Ostatni numer „Muzeum", z którego wyjmujemy 
podane powyżej szczegóły, przedstawia się pod każdym 
względem dobrze. Artykuły naukowe nawiązują nić tra 
dycyi pedagogicznej z najświetireiszymi pod tym wzglę­
dem momentami w naszej historyk Do takich należy 
bardzo cieKawy ai tykuł dra Danysza o znakomitym pe­
dagogu naszym Marycyuszu, oraz dwa artykuły dra Kar- 
bowiaka, odnoszące się do działalności „Komisyi edu­
kacyjnej". Odczuwamy natonrast brak jakiejkolwiek pra­
cy, odnoszącej się do obecnych stosunków szkolnych 
w Królestwie. Czyż sprawa -••M.iBlfife * Królestwa nie po 
winna się w pierwsze, linii odbić donośnem echem 
w „Muzeum" ?

Bardzo starannie zestawiony jest dział ocen i sp ra­
wozdań, w którym omówione są wszystkie najważniej­
sze nowsze wydawnictwa z zak-esu pedagogii, oraz 
ważniejsze podręczniki naukowe.

Sprawozdania z „Kói“ dają obraz ruchu umysło­
wego w Towarzystwie Ze sprawozdań widać, iak donio­
sły wpływ i znaczenie mogą mieć takie „Koła", zwłasz­
cza na prowincyi. Niestety tylko nieznaczna ich liczba 
to swoje zadanie pojmuje i ten obowiązek wypełnia.

Sprawy bieżące, sprawozdanie z ożywionej „dy- 
skusyi szkolnej", jaka się toczyła niedawno na łamach 
prasy polskiej, oraz rozmaitości wypełniają numer, który 
jest chlubnym dowodem rozbudzonego życia i wysokie­
go poczucia obywatelskiego, jakie panuje w Towarzy­
stwie nauczycieli szkół wyższych. Oby duch ten ogar­
ną! całe nauczycielstwo naszych szkół średnich, a wów­

czas wielki progiam „unarodowienia szkół“ oędzie już 
w części spełniony.

#

Sprawa propagandy syonizmu przez nauczycieli 
religii żydowskiej w szkołach średnich, stała się głośną 
w całym kiaju. Zdaje się, jak gdyby dopiero teraz o tw o­
rzyły się oczy społeczeństwu i szkole na niebezpieczeń­
stwo, wobec którego dotychczas tak obojętnie się za­
chowywano. Dowiadujemy się, że sprawą tą  ma się 
obecnie zajać Towarzystwo nauczycieli szkół wyższych 
Naieźałooy pragnąć, aby jak najszersze koła fachowycn 
pedagogów zajęły się tą sprawą, a przedewszystkiem 
dostarczyły odpowiednich materyałów, które są tern 
trudn ejsze do zehrania, że nauczyciele-syonisci wywie 
raja niesłychany terror na oddaną ich opiece młodzież 
żydowską i wszelkimi środkami przeszkadzają, aby co­
kolwiek z ich skrytej działalności wyszło na światło 
dzienne.

Czy nie należałoby również przy tej sposobności 
omówić analogiczną propagandę „ukrainizmu" wśród 
młodzieży przy najce relign grecko-katohckiej i przez 
podręczniki tej religii?

*

Dyskusya szkolna w Radzie miejskiej wykazała, 
że Rada naszego miasta prócz sprawami administracyj­
nemu interesuje się kwestyą edukacyi naiodowej, że 
w sprawie tak niesłychanie doniosłej dla przyszłości na­
szego kraju ma własne zdanie i ma oawagę zdanie to 
jasno i wyraźnie wypowiedzieć. Dyskusya pi zeszła naj­
śmielsze oczekiwanie i imała chwile prawdziwie podnio­
słe. Czyby nie uważała zatem Rada miejska za stoso­
wne utrwalić pamięć tej dyskusyi, która zaledwie w po 
tfceżii&in streszczenia - (ioszu Jo  wiadomości kół szu-* 
szych —  i wydać osobną książeczkę, zawierającą pro 
tokół tych posiedzeń. W ten sposób i szersza publicz­
ność mogłaby przeczytać przemówienia, które tak żywy 
wszędzie wywołały odgłos i same uwagi tam wvpov:ie- 
dziane, myśli i wnioski zyskałyby na wyrazistości i zna­
czeniu. Dziś, gdy sprawa szkolna pod wpływem Króle­
stwa interesuje umysły wszystkich, każdy głos obywa­
telski w tej sprawie jest z chęcią słuchany, a cóż do­
piero opinia Rady naszego miasta, gdzie życzenia i 
uczucia ogółu moga być najszczerzej, najbardziej jasno 
wypowiedziane, a przytem miec u sfet miarodajnych 
rzeczywisty wpływ i znaczenie. Ażeby więc opinia ta 
nie była fajerwerkiem krótkotrwałym, żeby nauczono się 
z nią liczyć i ją szanować, należy przedewszystkiem dą­
żyć do tego, aby została w formie poważnej utrwaloną,
a następnie, aby delegat tej Rady poczuł się do obo­
wiązku bronienia tych poglądów w sferach miarodajnych 
i pracowania w duchu tej opinii.

33
A. K. G r e e  n.

Opuszczona gfepo&a.
POWIEŚĆ.

(Ciąg dalszy).

«—  O, massa posłał wszystko do swego aomu. 
Tam spakowane jeszcze będą książki i inne rzeczy. 
W ubiegłym tygodniu wysłany też został cały ładunek 
statkiem.

„—  A oni jadą karetą?
,,—  Tak, bo im puno zdążyć na okręt, który od­

pływa do Bermudów; tak mówi massa Urąuhart.
„Tymczasem nowożeńcy doszli już do drz"'i. On 

bvł jeszcze w usposoDieniu wesołem, ale ona szła po­
ważna i cicha. iV jej oczach błyszczały łzy, w jego 
wzroku nie malowało się żadne tkliwsze uczucie, tylko 
tryumf, jaki może odczuć mężęzyzna, któremu poślubio­
na została najbogatsza panna w Albany.

„—  Bywajcie zdrowi, bywajcie zdrowi, — szepta­
ły jej usta.

„Przestąpiła pr5g i szła do karety, gdy nagle 
z pośród tłumu, czekającego na odjazd nowożeńców, 
rozległ się głos skrzeczący. Przerażeni, ooeirzeliśmy się 
i spostrzegliśmy starą kob etę, o zoranej zmarszczkami 
twarzy, która podniósłszy kościstą rękę, groziła nią mło­
dej parze i wołała ochrypłym głosem :

„—  Strzeżcie się ścian dępow ych! Strzeżcie się 
ścian dębowych ! Są one dla was niebezpieczniejsze od 
wody i ognia, śmierć i zagłada czvha za niemi dla was 
wszystkich... wszystkich. Strzeżcie się ścian dębowych!

„Z dzikiem przekleństwem na ustach rzucił się 
Urąuhart ku miejscu, skąd odezwały się te słowa, ale 
zanim do miejsca tego dobiegł, stara kobieta znikła nam 
z oczu, jakgdyby ją pochłonęła ziemia.

„Pani Urąuhart krzyknęła z przerażenia; na 
odgłos tego krzyku mąż powrócił do niej, lecz widzia­
łem, jak rzucił jeszcze ukradkiem spojrzenie do przed­
sionka, gdzie ukrywała się w cieniu drżąca postać Ma­
ry ; poczem dopomógł Honorze wsiadać do karety.

„—  Bywajcie zdrowi, Dywajcie zdrowi! —  szepta­
ły znów blade usta Honory.

„Pożegnanie to stosowało się i do mnie, — ski­
nąłem jej ręką, niezdolny wypowiedzieć słowa. Odjecha­
li śród płaczu i zawoazeń służby.

„ —  Niech zajeżdża powóz dla panny Leighton I 
—  zawołał teraz głos ruzkazujący, który mnie przeni­
kną! do szpiku kości.

„Zdecydowany pożegnać jeszcze utraconą narze­
czoną, wbiegłem do domu. Nie było je j ; mimo usilnego 
poszukiwania nigdzie jej wykryć nie mogłem.

ROZDZIAŁ XV.

„Gdy stwierdzono, że panna Leighton znikła z do­
mu i nie odjedzie pocztą do Shenectaay, wzburzenie, 
wywołane ostatniemi zajściami, dosięgło szczytu. Całe 
miasto było w ruchu, wszędzie iei szukali, każdy chciał 
wykryć ślad jej zagadkowego postępowania.

„—  Ja zaś nie czekałem, aż inni rozpoczną po­
szukiwania. Nie znalazłszy jej tam, gdzie spodziewałem 
się ją zastać, zanim jeszcze powszechnie zauważono jej 
nieobecność, wbiegłem po schodach do górnych poko 
jów. Nie byłem tam wprawdzie nigdy, ale przypadek, 
czy trafny instynkt z?p>*owaaził mnie odrazu do pokoju, 
który poznałem jako jej siedzibę. Stały tam jej kufry 
zapakowane, kawałki wstążek i koronek, porozrzucane

były dokoła, a w catym pokoju unosiła się woń iej 
osoby...

• „Kapelusza jej nie było, ale rękawiczki leżały je­
szcze na s to le ; wybiegłem z pokoju i opuściłem dom.

„Niewytłumaczony mnie samemu popęd zagnał 
mnie do kawalerskiego mieszkania Edwina Urąułiarta. 
Czego tam chciałem, sam nie w iem ; prawdopodobnie 
podszepnęła mi zazdrość, że jest to jedyne miejsce, 
gdzie mogła go jeszcze raz pożegnać, gdy on zatrzyma się 
przede drzwiami, aby zabrać resztę pakunków. Śpieszyłem 
tam cc tchu, a!e jednak przybyłem zapóźno. Gdy sta­
nąłem przed aomem, pokoje były już puste, a w dali, 
na końcu ulicy, wiodącej do mostu, dostrzegłem jeszcze 
powóz podróżny, unoszący Urauharta i jego młodą mał­
żonkę, a za nim drugi z pakunkami.

„Nie była tutaj —  pomyślałem —  inaczej spotkał­
bym ją po drodze; chyba, że... — zaniepokojone spoj­
rzenie moje pobiegło na wybrzeże rzeki, płynącej w do­
le, przy ogrodzie. Ale nie miałem odwagi myśli tej do­
kończyć.

„Błąkałem się po ulicach miasta, spoglądałem 
w każdą twarz spotkaną, pragnąc znaleźć punkt oparcia, 
który mógłby mi posłużyć za przewodnika. W tych 
okropnych godzinach byłem bliski utraty rozumu. N a­
reszcie postanowiłem powrócić do swego samotnego 
domu; byłem śmiertelnie znużony i wycze pany. Gdy 
wszedłem do siebM, ogarnęła mnie rozpacz na myśl, że 
jej na tym świecie juz nigdy nie zobaczę; padłen na 
ziemię w omdleniu i tak leżałem do świtu

(C  d. n.)
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„SŁOWO POLSKiF* Nr. 513 sooota 4 listopada 1905.

o w o d r  is „c posied/.enfa wczorajszego.
W daliitj dyskusyi nad prawomocnością wyboru 

p. Pawlikowskiego, zabrał glos komisarz rządowy hr. 
k o ś ,  ictóry bronił legalności postępowania namiestnika, 
poczetn na wniosek hr. S t a d n i c k i e g o  Izba uchwa- 

,d °desłać ten wybór ponownie Wydziałowi krajowemu 
uo zbauani. z uwagi na to, że p. Oleśnicki podniósł 
zarzuty i fakty, kźdtt jeszcze przedmiotem badania nie 
były.

W dalszym ciągu posiedzenia przyjął Sejm z uzna­
niem uo wiadomości sprawozdanie dyrekcyi galicyjskie­
go funduszu propinacyinego o zamknięciu rachunków za 
rok 1904 i o pre.immarzach na rok 1906, zatwierdził 
zamknięcie lachunków galicyjskiego funduszu propinacyj- 
nego za rok 1904, oraz uchwalił budżet funduszu pro- 
pmacyjnego ogólnego za rok 1906 (docnody 10,908.298 
koron, wydatki 8 ,6 8 9 .4 1 1 koron), budżet galicyjskiego 
uinduszu prcpinacyjnego zasobowego na rok 1906 (do- 
-ricJy 60,s 382 koron) i budżet galicyjskiego funduszu 
p opinacyjnego rezerwowego na rok 190o (dochody 
048,716 koron, wydatki 215.867 koron).

Potem już nastąpiły sprawy lokalne i osobiste. 
O godz. 2 m. 30 marszałek zamkną! posiedzenie, na­
znaczając następne na dziś, na g. 10 rano.

Kronika sejmowa.
Z komisyj i Koła polskiego sejm owego.

Komisya b u d ż e t ó w  a uchwaliła wczoraj na wnio­
sek p. L o  e w e n  s t  e i n a, postawiony imieniem klubu 
demokratycznego, aby w przedłożenie komisyjnem o opła­
tach szynkarskich zamieście .ezoiucyę, wzywającą rząd, 
aby przestrzegano ściśle § 19 ustawy przemysłowej, 
iżby koncesye szynkarskie wykonywane były osobiście 
przez siynkarzy.

W kornisyi s z k o l n e j  przeprowadzono generalną 
dyskusyę nad wnioskami posłów ruskich o założenie 
nowycn szkół śtednich z językiem wykładowym ruskim, 
tudzież nad „raoskiom p. Oleśnickiego o zmianę ustawy 
o języku w szkołacn średnich

Zatterdti głos pp. Bobrzański, Piniriski, ks metro­
polita Szeptycki i Tomaszewski poczcin wybrano rete- 
remetn tych wniosków p. J a w o r s k i e g o .

Na najbliższem posiedzeniu komisy i przeprowa­
dzoną zobutnie dyskusya nad wnioskami o polepszenie 
bytu oauczydeu ludowyctt.

K o ł o  p o t s ir ie  s e j m o w e  jx> dwudniowych
rozpiawach w sprawie parcelacyi, uc uwaliło na wczoraj- 
szem w leczomem posiedzeniu następujące dwie rezo- 
lucye .

Na wniosek p. R a y s k i e g o  imieniem klubu de- 
n otoratycz iego

„Koło polskie sejmowe stwierdza, że utrzymanie 
ziemi poiskiej w rękach polskic.i jest obowiązkiem pa­
rny otyczuym*

Na kntosek p. Zdzisława T a m o w s k i e g o  
imitr.Kjm klubu Konserwatywnego

„Kołu polskie sejmowe oświadcza, że paicetacya 
większej własności, która niszczy dwór wraz z odpo­
wiednim obszarem, niemniei taka, która z reszty parce­
low ane uie tworzy gospodarstw włościańskich, ekono­
micznie zdrowych, sprzeciwia się interesowi narado 
wemu“ .

Wczorajsze jjosiedzenie Koła sejmowego polskiego 
trwało od godz. 6 do 10 wieczór

Anaic li a  w Rosy i.
Am nestya polityczna. — K rw aw e starcia. — Pogro­

my żydów. —  M aoifestacye, pochody i pogrzeby.
Londyn. (Tel. wł.) Petersburski korespodent dzien­

nika „standard* donosń że przygotowany jest nowy 
ukaz cara w sprawie przeprowadzenia wolności prasy. 
Hr Witte wyraził życzenie, ażeby wydawcy dzienników 
poparli go przy ułużeniu tekstu.

Onegdaj o godz. 7 wieczorem odbyli oni z hr. 
Wittem konterencyę, na którei mieli mu przedłożyć 
swoje życzenia i propozycye. Proklamacya carska uka 
że się już w dmu dzisiejszym. Równocześnie wydaną 
będzie również proklatnacya w sprawie przeprowadzenia 
obiecane, amnestyi wszystkich politycznych przestępców 
z wyjątkiem tych, którzy od r 1889 popełnili morder­
stwo, lub usiłowali morderstwo wykonać.

Petersburg. (1 el. wł.) Przywódcy strajkujących 
uświadczyli, że p>o wydaniu edyktu amnestyjnego rozpo­
czną pracę i będą czekali na dalsze ustawy. Gdyby je­
dnak i ząc przyrzeczeń swych me dotrzymał, to  zorga­
nizują przeciw r.iemu ludowe powstanie. Jutro więc, 
i  wyjątkiem Finlandyi, praca w Rosyi wszędzie zostanie 
podjętą

P etersbu rg . (Pet. Ag. tel.) O a m n e s t y j n y  
został dziś podpisany

tieuew a. (Tel wł.) Emigranci polityczni z Rosyi 
przygotowują się Uo wyjazdu do Rosyi. Oiciec Gapon 
na urzcjJzonem tu zgromadzeniu rewolucyomstów wy­
głosił promienną mowę.

Petersburg, ( le i. wł.) Wiadomość, że Finlandya
ma siv ukonstytuować jako rzeczpospolita, wywołała
u wrażenie nadzwyczaj głęookie. „Sojuz sojuzów*

ego powodu przygotowuje depesze gratulacyjne.
,i|„r0nil'ctw°  rePublikaa.;kie otiarowało sto tysięcy
dla rob°tułków strajkujących. C encui- co­

dziennych w e wszystkich językach zostaje zniesiona.
Utrzymuje się pogłoska, że kamaryla reakcyjna 

zamierza pokrzyżować plany Wittego i rozpocząć krwa- 
wt rzezie Pobiedonoscew był w dniach ostatnich for­
malnie w niewoli, ponieważ organizacya bojowe rewo- 
lucyonistów czyhała na jego życie.

Policya zapewnia, że wielu popów w swoich oko­
licach organizuje sprzysiężenie z paiafian, celem podję­
cia na nowo roboty, sposobem próby na jeden miesiąc, 
aby się przekonać, czy rerormy rzeczywiście będą prze 
prowadzone.

Odesa. (TBK.) Cały dzień onegaajszy trwały de- 
monstracye, przychodziło do częstych starć z policya 
i wojskiem. Z kilku domów strzelano do wojska, po­
czerń żołnierze wtargnęli do wnętrza tych domów. Było 
wiele zabitycn i rannych. W kilku dzielnicach rabował 
tłum żydowskie skiepy, toczono formalne walki. Rektor 
uniwersytetu telegrafował do Wittego z prośbą o pomoc.

Petersburg. (Tel. wł.) W \ ;koiajewie wszystkie 
sklepy zburzone. Rzlccuio do 200 bomb. Popdoch 
straszny. '

W Odesie rozlew krwi trwa dalej. Kozacy w star- 
ciacn z luaem stracili onegoaj przeszło 100 ludzi. Stu­
denci żydowscy stawiają Aozpaczliwy opór. Bar. Kauł- 
bars nie jest w stanie bezpieczeństwa zapewnić.

Petersburg. (Pet Ag.) Wczorajszy dzień, rocznica 
wstąpienia cara na tron, minął spokojnie. Ulice, jak­
kolwiek tramwaje jeszcze nie chodzą, przybierają zwy­
kły wygląd. Nie widać nigdzie patroli, ani nagromadzo­
nego tłumu Powszechnie znać zadowolenie z nadanych 
przez cara swobód i chęć poparcia usiłowań Witrego. 
Wszyscy pragną spokoju i powrotu nortnalnych stosun­
ków, szczególnie przemysłowcy, kupcy i rzemieślnicy.

M oskwa. (Tel. pry w.) Onegdaj odbył się tutaj 
pogrzeb przy niebywale licznym udziale tłumów, które 
obliczono na 300 tysięcy. Chowano w uroczysty spo­
sób zastrzelonego przez wojsko członka partyi reform, 
Mikołaja Baumana. Porządek wzorowy utrzymywała 
uzbrojona straż obywatelska bez pomocy policyi.

O uesa. (Pet. Ag. tei.) Pogrom żydów przybrał 
wczoraj jeszcze więKsze rozmiary Wielkie spustoszenie 
panuje we wszystkich dzielnicach, szczególnie odleglej­
szych. Przez cały dzień wczorajszy strzelano. Zorgani 
zowana „Obrona obywatelska* energicznie występuje 
przeciw pogromcom Ną kilku uiicach zatoczono działa. 
Miasto całe ma wygląd obozu. S tudenci aresztow ali 
200 przew óucow  rabunku i zaniknęli ich w gmachu 
uniw ersyteckim . Na ulicach nie pokazuje się nikt, prócz 
sióstr miłosierdzia i służby sanitarnej. Policyi również 
nie widać, a porządku pilnują studenci uzbrojeni. Poło­
żenie lest bardzo poważne.

Petersburg. (Pet. Ag. tel.) Wczoraj znowu nade­
szły wiadom ości z różnych stron o pogrom ie żydów.

W SmoieńsKu dżi^Sł^eiiergicznemu wystąpieniu za ­
rządu miasta, udało się zapobiedz zaburzeniom.

W Rostowie nad Donem kilka ulic jest zasypa­
nych rumowiskiem i gruzam., a nowy Dazar spłonąt 
Pogromy żydów dalej urządzono w Maryampolu, Ju- 
zówce i w Kiiowńe, gdzie wczoraj na kozaków rzucono 
bombę. W Kijowie wczoraj zabito 12 osób, a 44 ra­
niono. W Połtawie tłum zaatakował więzienie, przyczem 
30 osób zostało rannych. W Humaniu tłum żądai wy­
puszczenia więźniów politycznych.

Rostów nad D onem . (TBK.) Podczas rozruchów 
zabito tu 34 osoby, a 59 raniono. „Obrona własna" 
kolejarzy zajęła się energicznie utrzymaniem porządku,

Kijów. (Tel. wł.) Wiele roazin żydowskich bez 
dachu pod gołem niebem obozuje, otoczone silnym od 
działem kaw aleryi; panuje między niemi okropny głód, 
nikt nie chce chleba nawet za drogie pieniądze im 
sprzeaać. Wojskowość dała namioty, poa któremi no­
cują. Godz. 9 ‘30 wieczór w mieście zupełny spokój.

Kijów. (Tel. wł.) Wczoraj, w czwartym dniu ra­
bunków żydowskich sklepów, główno-dowodzący generał 
Mavrui rozkazał 190 rabusiów aresztować.

Silne oddziały kawaleryi pilnują żydowskich dziel­
nic zrabowanych. W szpitalu zmarło wczoraj kilku ży­
dów, ranionych poprzednio.

Znaczne osobistości miasta prosiły metropolitę, 
aby na kazaniach we wszystkich cerkwiach ludzi uspo­
kajać.

Położenie w Królestwie.
Warszawa. (TBK.). Dzień wczoraiszy upłynął spo­

kojnie. Przed południem były sklepy otwarte. jx>połu- 
dniu znów je zamknięto. Strajk trwa dalej Na zgro­
madzeniach przychodzi do ożywionych starć. Wszyscy 
oczekują z naprężeniem am nestyi. Giełda wysłała ao 
Wittego telegram z protestem przeciw wykroczeniom 
wojska.

W arszaw a. (Tel. pry w.) Tworzy się tu organiza­
cya komitetu naroaowej obrony. Na czele stanie 12 
członków, którzy w ręce swe ujmą cały ruch. Dziś na­
stąpi ukonstytuowanie tego komitetu.

Sosnow iec. (Ag Grabowa). Zamierzony na oneg 
daj w południc napad na więzienie będzińskie celem 
uwolnienia więźniów politycznych wskutek wpływu pe­
wnej deputacyi roLomiczej nie odbył się.

Cały dzień odbywały się zgromadzenia demonstra­
cyjne na kopalni Renarda, w hucie Katarzyny i t. d. 
Na cmentarzu na grobie zastrzelonego studenta szkoły 
górniczej Drzemawiano w duchu rewolucyjnym, o po- 
trzebie zaprowadzenia rzeczpospolitej luaowej. Około 
kopalni Piaski wystąpił przeciwko ekscedentom oddział 
piechoty i zmusił icti do odwrotu. W sądzie miejsco­
wym rozbito portret cara. IV dzień święta dworskiego 
(galó ki) w obawie rozruchów zaniechano nabożeństwa, 
oraz innych szopek rządowych. Ludność zaniepokojona 
jest pogłoskami, jakoby gubernator piotrkowski rozka­

zał, aby przy większych wykroczeniach wojsko strzelało 
bezzwłocznie.

Radom. (Tel. wł.) W ostatnich paru dniach rzu­
cono tu 20 bomb. Ulice są pozamykane przez rewo- 
lucyonistów barykadami z drutu kolczastego.

W Finlandyi.
K openhaga. (TBK.) Do Biura Ritzaua donoszą 

z ifaparandy, iż io  Tomeo nadeszła telegraficzna wia­
domość, że senat finlandzki został rozw iązany a se- 
nato ruw ie i g enera ł guc ern a to r otrzym ali dymisyę. 
W ogóle panuje w Finlandyi spokój W tych dniach wy­
jechać ma z Helsingforsu deputacya do Petersburga.

Helsingfors. (TBK.) Zarząd miejski wybrał „korni 
syę dobra publicznego* i zawiadomił komitet strajkowy, 
że może objąć odpowiedzialność za utrzymanie porząd­
ku. Na ten cel uchwalono 10.000 marek. Zarząa miej­
ski zbiera się dwa razy na dzień na posiedzenie. Wy­
brano komisyę z 3 członków, która ma w waźnycłi 
sprawach porozumiewać się z komitetem strajkowym 

Londyn. (Tel. wł.) Korespondent dziennika „Mor- 
ning Post* donosi z Helsingforsu, że miał wy wiad u je­
dnego z przewodników ruchu finlandzkiego. Tenże miał 
ośw iadczyć: Naszi pokojowa rewolucya została bez
skutku, teraz musimy nasze prawa konstytucyjne przy­
wrócić na innej drodze. Unii peisonalnej z Rosyą nie 
zamierzamy zerwać, pragniemy tylko usunąć rząd rosyj­
ski i rosyjską biurokracyę.

Komunikacya z Rosyą.
W iedeń. (TBK.). Kolej północna ces. ł erdynanda 

ogłasza, że z powodu stosunków, panujących na stacyi 
„Granica", ruch osobowy między Szczakową a G raricą 
został wstrzymany.

Szczakow a. (Tel. Wł.). Komunikacya zupełnie 
przerwana, żadne pociągi, począwszy od Granicy, nie od­
chodzą. Wczoraj wyruszył pociąg z Częstochowy do Pioti 
kowa i dojechat.

Katowice. (TBK.). Urzędowo donoszą, że wszelka 
Komunikacya kolejowa z Królestwem Polskom  ustała.

Kolonia. (TBK.). „Kóln. Ztg." donosi z Kilonii 
pod datą dzisiejszą, że utworzono połączenie telegra­
ficzne bez drutu między Kłajpedą a Peterłiofem za po­
średnictwem K.ażowmka „Lubeki* i 7 torpedowców.

Z giełdy w iedeńskiej.
W iedeń. ('Fel. wł.). „Wr. Allg. Z tg .“ we wczoraj- 

szeni sprawozdaniu giełduw em  jitjfee: UsposoDienie dziś 
od początku uo końca giełdy byio bez ochoty — słabe, 
spowodowane zw iększoiiem i obaw am i co do ruchu ro­
botniczego po wczorajszych zajściach w Wiedniu, jako- 
też deprymującem usposobieniem giełdy berlińskiej.

Sytuacya w Austryi r  M “ Y\X‘orzecii.
Wiedeń. (Tel. wł.) Wczorajsze dzienniki wieczorne 

zaznaczają, że onegdajsze pogłoski o wysunięciu na 
pierwszy plan reformy wyborczej, zaczynają się spra­
wdzać. Wczorajsza rada ministrów, która odbywała się 
przed i popołudniu, zajmowała się kwestyą powszechne­
go głosowania. Rada ministrów przerwała swoją dysku­
syę przedpołudniem, następnie bar. Gautsch nrał posłu­
chanie u monarchy, poczerń popołudniu zetirała się zno­
wu rada ministrów. Poważniejsze dziennik' wiedeńskie, 
mimo widocznej sympatyi dla socyalistów, pi zestrzegują 
ich przed dalszym ciągiem agitacyi ulicznej.

W południe mężowie zaufania stronnictw socyaii- 
stycznych odbyli posiedzenie, celem naradzenia się nad 
urządzeniem w całej Austryi strajku generalnego.

Wiedeń. (TBK.) Ministerstwo spraw wewnętrznycn 
zarządziło przyśpieszenie dochodzeń w sprawie zajść 
wczorajszych ■/. okazyi demonstracyi wyborczej. Wynik 
dochodzeń natychmiast po ich ukończeniu będzie ogło­
szony.

W ieaeń. (TBK.) W Sejmie dolno-auslryackim 
p. S e i t z wystosował interpelacyę do namiestnika 
w sprawie wczorajszego bezwzględnego postępowania 
policyi wzglęaem demonstrantów i żądał wyjaśnienia, 
oraz zapytał, co namiestnik zamierza uczynić, aby 
w przyszłości zapobiedz takim zajściom. Następnie od- 
cz.ytano interpelacyę dosIów chrześciiańsko-socyalnych, 
w której zwalają oni winę zajść wczorajszych na socya­
listów. Ci ostatni — powiada interpeiacya — dążąc do 
rewolucyi, urządzili zorganizowany napad na poncyę. 
To postępowanie wywołuje zaniejx>kojeiiie ludność 
Interpelanci wzywają rząd do poczynienia odpowiednich 
zarządzeń.

W iedeń. (TBK.). W Sejmie Dolnei Austryi wnie­
śli wczoraj tak Seitz i to w., jak i posłowie chcześcijań- 
sko-społeczni interpelacye w sprawie zajść podczas 
wczorajszej demonstracyi. Seitz domagał się dosłowne­
go odczytania swej interjjelacyi, lecz Izba nie zgodziła 
się na to. Zapanowała w sal: taka wrzawa, że marsza­
łek przerwał posiedzenie. Podczas przerwy odgrywały 
się dalej hałaśliwe sceny,* przyszło do ostrej wymiany 
słów między Seitzem a Bielohlavkiem i chrześcijańsko- 
socyalnymi, wymieniono obelgi i przezwiska. Gdy się 
nieco uspokoiło, otw aito posiedzenie ponownie Na­
miestnik K i e l m a n s e g g  na podstawie urzędowego 
sprawozdania odpowiedział natychmiast na wspomniane 
wyżej interpelacye, zaznaczając, że policya wkroczyła 
dopierc po kilkakrotnem wezv,aniu tłumu do rozeiścia 
się, w krytycznej chwili, gdy tłum przybrał groźuą po­
stawę. Ogółem 40 osób raniono, z tego 10 ciężko. 2 po- 
licyantów jest rannych. Podczas demonstracyi aresztowa­
no 16 osób. \Vinni zostaną surowo ukarani Juz ODe- 
cnie jednakże trzeba poczynić zarządzenia przeciw terro­
rowi. a namiestnictwo zapowiedziało prezydentowi poli­
cyi. że nie może pozwolić na rozstrzyganie kwestyi po­
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etycznych na ulicy i powołało się na pizepisy o zgro- 
'haazep.iach i stowarzyszeniach, których należy surowo 
przestrzegać.

Poseł K r o l l  woła „T rzeba kilku socyalistów 
powiesić, a będzie spokój!". Z powodu tego wykrzy­
kniku przyszło do żywej wymiany i.ów pomiędzy po 
■siami Krollem a Seitzeoi.

W dyskusyi budżetowej p.'ŁSeitz krytykował m ow ę  
namiestnika i joerzał na rząd za jego stanowi s k o  w kwjfe- 
styi wyborczej.

Praga. (TBK.) Wczoraj wieczorem zebrało się na 
Przykopach i placu św. Wactawa około 1.500 osób, 
śpiewając i nałnsu}ą< . Przed memiecKiem kasynem wzno­
szono okrzyki przeciw niemieckim posiom. Policyę 
obrzucono kannemaiL, Nikt nie był ranny. Udało się 
w końcu rozproszyć uemonstrantow. Jeana osobę are­
sztowano.

Praga. (4BK.). W Sejmie czeskim poseł Peter po­
stawił wniosek o zaprow adźcie stałego stosunku Cze­
chów i Niemców wśród urzędników krajowych. Wniosek 
ten przekazano kouioyi.

Fraga. {TBK) Po posiedzeniu Sejmu zebrała się 
komisya, wybrana do rozpraw nad zmianą statutu kra­
jowego i sejmowej ordyuacy. wyoorczej. Głosowano 
nad wnioska* w pszedrrLn«-«e reformy wyborczej. Naj­
dalsi rOący wniosek Herolda, żądający przyjęcia za pod­
stawę dyskusyi wniosków o powszechne głosowanie,
odrzucono 12 głosami przeciw 9. Następnie przyjęto 
wniosek Herolda o odroczeak ctaftszego głosowania, aż 
do "ozprawv Dau pneatożenkm rząacwem o zmianie or- 
dynacyi sejmowej.

Budapeszt. (TBK i Minister sprawiedliwości wy­
dal okólnik ao wszytOoct. prokuratorów państwa, zwra 
caiący uwagę na btern; opói w niektórych komitatach; 
opór ten sta przeszkodzą, zaprzysiężeniu starszych żu- 
panów. fltimste wzywa prokuratorów, aby w razie
gwałtownego wystąpienia organo1., Kom natowych, postę­
powali jak najrwuT-/^ a ewentualnie posługiwaii się are­
sztem

Kołoszwrar. ( łoK .). W Mtejszewi inomcipium grupa 
opornych me cbc„ała dopaście do zaprzysiężenia hr. Te- 
leky ego w charakterze staiszcgo żupana, wszczynając 
ugromny iatft> Ministe. Tołeky sarn złożył przysięgą
i takt ten zapasano w prttfoko

H u m u  a r a m u  i o d z n a c z e n ia .

Wiedeń. (TBKO. Cesarz zam ianow ał dow ódzcę  
U korpusu (w Wrednńo Aleksandra hr. U e x k i i ] l - G y l -  
l e n b a n d a  gt.ieraJnyn. inspektorem  w ojsk, dow ódzcą  
IV korpusr i główno-dowoaz^cyn w oudapeszcie , oraz 
geueraŁ. brom Antoniego G a l g o t z e g o  generainym 
inspektorem woisk. Obu Tadai zarazem cesarz w ojsko­
w e krzyże ^usługi a t ungotzenm  w yraził uznanie za 
służbę na „tanowisKU aowoazcy X korpusu.

W iedeń. (T B K j. „Wienei Z tg .“ ogłasza: Cesarz
zamianował aarostę dr. Antoniego Z o l l a  reterentem 
administracyjnych i _kooomxznych spraw w gai. Radzie 
szkolnej krajowej.

Cesara naaai em eiytow anem u starszemu nauczy­
cielow i janow i J a r o s z o w i  sreprny krzyż zasługi 
z koroną.

Z  pól aitow cch
Drohotn (Td. pryw.). Do wiercony wczoraj 

szyb Ernestyna w T ustanówicaui firmy Felsen, W agman 
i hkstein daje 15 cystern ropy

D rohobycz (Teł. pryw.). Szyn Laura w Tustano- 
wicach, własność dr. Pachtrr.anc, jakóba Bechera i Spółki, 
w głębokości dUł metrów dowiei cany daje sześć cystern 
dziennie

kikaawisŁt Norwegia.
C łirjsrvania (TBK./ Król Oskar i członkowie ro- 

aziny królewskie, złożjn wszystkie godności, piastowa­
ne w nurweskię) anni lądowej i flocie.

Paryż. (TBK -)- Senat odroczył do 9 listopada 
rozprawę nad rozdziałem kościoła od państwa.

Wi^ora. popoiuomi przybył tu król grecki.
B e ig ra r. (TBK .). Dzienniki donoszą że rząd za­

mierza talku oficerów, którzy należeli do spisku z dnia 
11 -zerwca 1902, przenieś na emeryturę.

NA M A R G I N E S I E .

NlE POCZCIWY!

Umarł jan Glista; był to urzędnik wysoki, miał 
bowiem od dziurawych podeszew do wprost nieprzystoj­
nie łysej czaszki 1 -85 m. Dekretowy jego tytuł brzmiał 
w całej rozciągłości: „Tymczasowy, prowizoryczny, nad- 
etatow /zastępca substytuta dla ewidencyi spraw wymiaru 
nałeżytaści“ . Oprócz tego tytułu miał także pan Jan 
Glisia żonę i dzieci sześcioro. Był człowiekiem spo­
kojnym L j. nie lubiał naprzykrzać się przełożonej wła­
dzy. Raz tylko uczynił wyjątek, to jest, gdy po kilku­
nastu latacn służby nienagannej wniósł podanie, które 
w Jcróctniu treści orygi.wdnej brzmiało

„Der ergeoenst geiertigie ersuchi die łiohe SteHe 
am Yerkiiraung des Titeis und Vergrósserung des u e- 
hałtes “

Ponieważ prośba 'ego uwzględnioną nie została, 
więt starał się odzwyczajać od jedzenia, co by mu się 
byłe bez wątpienia udało, gdyby nie był umarł.

Pan Glista miał jednak widoczny pech; bo po 
oierwsze umarł bez urlopu co się sprzeciwia służbowej 
instrukcyi, po drugie umari 28 września t. j. właśnie 
w porze zamknięcia miesięcznych rachunków, za i_o nie­
chybnie według zdanm lachowców odsiedzieć będzie mu­
siał w tarotem życiu zasłużoną karę.

Żona jego, pani Katarzyna z  Fronczków, kobieta 
z iiatury wielce wymowna, która trzymała pana Jana 
w metaforze za czuprynę, mimo, żę winszowała mu nie­
raz nagiej śmierci, co uważała raczei (będąc z gruntu 
dobrą niewiastą) za zwrot retoiyczny szczerze była 
śmiercią męża zmartwiona. Ponad wszystkiem jednak
górowała słuszna irytatya. To te;, skorzystała zaraz
z pierwszej okazyi, ażeby nieboszczykowi dobrze naga­
dać, gdy zostali sam na sam.

—  Pięknieś mię urządził —  mówiła z płaczem — 
to-ś już nie mógł pociągnąć tych głupich dwóch dni do 
pierwszego, żebym pens/ę dostała? Czekaj, czekaj... 
dam ja ci kiedyś za to, żeś uiki niepoczciwy!

Tymczasowy, prowizoryczny, nadetatowy zastępca 
substytuta dla ewidencyi spraw wymiaru należytości — 
wiemy swej niewzruszonej w postępowaniu z żoną
maksymie . . .  milczał.

KAZET.
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Uwaga ■ Zmienne zachmurzenie, popołudniu mika 
krotnie deszcz.

Prognoza na dziś: Zmienne zachmuizcnie, lokalne 
opauy.

M ianowania i przeniesienia. Urzędownie auto- 
lyzowany inżynier górniczy, Kazimierz rcostkiewicz, 
emerytowany starszy komisarz górniczy z siedzibą w Sa 
noku, złftóył przepisana przysięgę.

Kierownik min.sterstwa kolei żelaznych zamiano­
wał starszego komisarza budownictwa, Maryana Puchsę, 
zastępcę naczelnika I sekcyi kouserwacyi w Stryju, na­
czelnikiem II sekcyi konserwacyi w Kołomyi, a starsze­
go komisarza buuownictwa /.ygmunta Czarnomskiego, 
naczelnika sekcyi konserwacyi w Rozwadowie, naczelni­
kiem takiego urzędu w Czerniowcacii, oraz przeniósł 
starszego komisarza budownictwa, Feliksa Szlachtow- 
skigo z kierownictwa luidow y kolei we Lwowie, do 
dyrehcyi budowy kolei w ministerstwie kolejowem 
w Wiedniu.

—  Z U niw ersytetu . PP. Kazimierz Bielski, rodem  
z  Czernichowa i Tadeusz Sokołowski, rodem z Krako­
wa, otrzymali na Uniwersytecie jagiellońskim stopień 
doktorów wszecn nauk iekarsKich.

—  Język  polski w żandarm eryi. Jedno z pism 
lwowskich donosi . Poseł Włodzimierz Gniewosz powró­
cił z Karlsbadu, gdzie bawiii także prezydent ministrów 
bar. (iautsch i minister obrony kras Schoneich. Poseł 
Gniewosz otrzymał zapewnienie od obu panów mini­
strów, ze wprowadzenie ięzyka poissiego w żandarme­
ryi będzie niebawem zarządzone. Pozostanie jedynie na­
dal używanie języka niemieckiego między żandarme.yą 
a władzami centralnemi.

— Na dom Tadeusza Kościuszki, jedyną bursę pol­
ską we Lwowie, p F.drniiTid Rauch ze Stanisławowa 
ofiarował za pośrednictwem dr. Adama, zwrot kosziow 
podróży na posiedzenie komisyi kraj. podatku zarooko- 
wego w kwocie 20 kor. 60 hal. — Pan Władysław 
Muller, sekretarz sądu, złoży! zebraną przez siebie kwo­
tę 20 kor. do rąk kierownika bursy. - Koło literacko- 
anystyczne zeoraną kwotę l l o  kor. 42 : i u 1. ■ Grono 
proiesorów V' ^imnazyum, zamiast bankietu pożegnalne­
go dla radcy p. Pruchnickiego, złożyio na tundusz że­
lazny 142 kor. Przy tej okazyi notujemy, iż adres pre­
zesa p. Franciszka Próchnickiegc ‘zmienił się, wszelkie 
pouania i datki, przesyłane na ręce jego, należy adreso­
wać na ul. Dąbrowskiego 1. 2 A.

— Filharm onia Iwowsica. Piszą nam : Wspaniały 
i niezwykle obfity program koncertu Leona Ślęzaka, te­
nora Wielkiej Opery wiedeńskiej, który Dodaliśmy wczo­
raj, oraz rozgłośna sława wielkiego artysty, niemniej 
także współudział wybornego piahisty Oskara Dachsa, 
zachęciły raszą puDliczność do usłyszeńm tego słowiań­
skiego dowika, gdyż przeważna część -biletów' rtu sobo­
tni koncert już jest rozebrana. Slezak liczy na przyjęoie 
odpowiednie jego artyzmowi i sławie, wspominając, 
jak jego rodacy przyjmowali naszego Floryańskiego 
w Pradze.

— W ypadek. Szesnastoletnia Jorela Labowiczówna 
weszła wczoraj w uł. Leona Sapiehy na tor kolei elek­
trycznej w cnwili, gdy nadenodził wóz. Potrącona ude­
rzeniem platformy, padła na bruk i potłukła się tak 
ciężko, że straciła przytomność. Pogotowie Tow. ra­
tunkowego po udzieleniu jej pierwszej pomocy, przewio­
zło ią do szpitala powszechnego.

— „uniach  sam obójczy. W Rynku pod 1. 1 usiłował 
wczoraj pozbawić się życia przez poderżnięcie sobie 
gardła, parobek Antoni Pączek. Pogotowie Tow. ra-

^ n k o w e g o  odwiozło go do szpitala powszechnego; jako 
powód rozpaczliwego czynu podał on zawiedzioną mi­
łość, zerwała bowiem z nim jego narzeczona, Agnieszka 
Laskowna, w obecności* jej więc podciął sobie gardłu.

—  Podrzucone dziecko. Nieznana żydówka jakaś 
podrzuciła wczoraj pod drzwi portyera szpitalika św. 
Zofii dziecko cnore na oczy. Dziecina ubrana jest w gra­
natową spódniczkę i czerwony kaftanik i była zawinięta 
w poduszkę,

—  K ronika policyjna. Znany poncyi , nieśm iertelny 
oszust Sajamon Wang, sprzeda/ wczoraj znowu wło-

ściance Maryi Dobrowolskiej mosiężną obrączkę za zło­
tą. Dobrowolska spostrzegła się wczas jeszcze tak że 
potieya odebrała oszustowi pieniądze. — Za wyłudzenie 
w cukierni p. Hóflingera 30-tu koron, ortsztcwaitu Maksa 
Hermana. Przedstawił się on panu łi. jako subiekt 
sklepowy kupca p. Schwarza i na jego rachunek Dobrał 
30 itor — W Rynku przytrzymano notowanego złu- 
dJeja. Eugeniusza Hugla w chwili, gdy wyjął z kieszeni 
p. Antoniny Zersan pugilares, zawierający ó kor. Zło­
dziej, widząc, iż jest ściganym, podćł pugilaies drugiemu, 
który zdołał zbiedz.

— Znaleziono Trzy klucze związane .znurkiem — 
Dorożkarz Nr. 304 złożył w policvi znaleziony w do­
rożce „Ulster“. Ulster ten ieżat przez trzy tygodnie 
u portyera hotelu Georgea, gdyż tam mieszka! pasażer, 
który w drodze na Kolej płaszcza zapomniał, nikt się po 
niego jednak dotąd nie zgłosił. — W ul. Karola Ludwi­
ka pugilares, zawierający kwit zastawniczy Nr. 6.133 
i rozmaite notatki.

— Zgubiono. Służąca Julia Sołtys zgubiła na placu 
Krakowskim swą książkę służbową i kilka świadectw. — 
P. Zofia Zachaikiewicz kwit zastawniczy Nr. 42 5o na 
zastawione srebro stołowe. —  P. Stanisława Fiscnman 
pugilares, zawierający 30 koron.

Qj C hodorów . (Kor. wł.) Wi e c z ó r  K o ś c i u ­
s z k o w s k i  odbył się tu w niedzielę 22 "z. m. stara­
niem „Sokola" Po ołowie wstępnem prezesa „Sokoła" 
p. dr. Bobra, opowiedział o znaczeniu wieczorku i ży­
ciu naszego bohatera T Kościuszki p. Wołowicz, proi. 
gfrim. ze Lwowa, poczem Lwowwki chór akademicki od­
śpiewał szereg pieśni poisKich. Na zauończenie młodzież 
polska odegrała li-gi akt „Maciejowic", utworu p. Z. 
Lewickiego. W przygotowaniu i w przedstawieniu wziął 
udział sam autor. Po tak długim śnie poczyna się bu­
dź,ć u tutejszej młodzieży duch narudowy polsk..

( J  Sanok. W dniu 21 października odbyły się w tu­
tejszym sądzie dwie rozprawy o obrazę czci przeciwko 
dyrektorowi gimnazyurn tutejszego p. W. B. i zastępcy 
naucz. p. J. S. pupełnioną na osobie p. S. prof. w N. 
Sączu. Oska-żenie z urzędu wnosił zastępca adwokata 
Nebenzahla, dr Spiegel, oskarżonych Dronił em. r. p. 
Bośniacki i dr. Tomasik. W Ciągu rozprawy spór z J. 
o. załatwiono ugodowo, wskutek odwołania inkrymino­
wanych słów i przeproszenia, zas z p. B. przez wyda­
nie wyroku zasądzającego go. Obie strony zgłosiły od­
wołanie. jedna z powodu zasądzenia, druga z jx/wodu 
niskiego wymiaru Kary. Rozprawy trwały przeszło 3 
godziny.

0  Tarnów. R a d a  m i a s t a  Tamowa uchwaliła 
z powodu czterdziestolecia ochotniczej straży pożarnej 
w . umowie wyrazić towarzystwu uznanie za gorliwą, 
wyi.rwałą i skuteczną działalność w wykonywaniu obo­
wiązków strażackich, a naczelnikowi p. Jamrowiczowi 
uzr.anie tak za długoletnią działalność i gruntowne wy­
kształcenie podległej straży, jak i za jego poświęcenie 
się podczas gaszenia pożarów.

( ] Kołomyja. (Kor. wł.) Z g r o m a d z e n i e  r o d z i ­
c ó w.  W niedzielę odbyło się u nas zgromadzenie ro­
dziców wspólnie z Kołem Tow. nauczycieli szkół wyż­
szych dla naradzenia się, jak usunąć przeciążenie ucz­
niów, panujące w tern gimnazyum. Jest to gimnazyurn, 
może jedyne w Gaucyi, w którem uczniowie są najbar­
dziej przeciążeni liczbą godzin. Podczas gdy inne gi- 
mnazya mają nauki ODOwiązkowej co najwyżej 5 goazw. 
uziennie, uczniowie gimnazjum kołomyiskiego mają 
w klasie pierwszej i drugiej naukę obowiązkową popo­
łudniu 2 razy na tydzień, w trzeciej 3 razy, w czwar­
tej 4 razy, w piątej i szóstej 3 razy, w siódmej 4 ra­
zy, w ósinei tego roKu trzy razy, a na drugi rok będą 
mieli nawet 5 razy. Dzieje się to wskutek tego, że w tem 
gimnazyum są rysunki i gimnastyka obowiązkowymi 
przedmiotami.

Kolo Tow'. nauczycieli szkół wyższych zwróciło 
się dc rodziców z zapytaniem, czy me byłoby dla nicn 
dogodniejszem, gdyby zaprowadzono sześć godzin nauki 
przedpołudniem, a w taki sposób odpadłaby nauka obo­
wiązkowa popołudniowa.

Za tym projektem oświadczyła się słaba w iększosc 
bo zaledwie kilka głosów, wyłonił się natomiast wmo- 
seK drugi, nad którym gorąco dyskutowano i jednogło­
śnie przyjęto.

Zebrani oświadczyli jednomyślnie, że d z i s i e j s z y  
s y s t e m  s z k o l n y ,  stosowany szczególnie do naszego 
gimnazyum, j e s t  n i e  d o  z n i e s i e n i a .  Podnieśli 
z oburzeniem, że mimo tylu obrad, w,nioskóvi i proje- 
Któw w tej materyi i mimo tylu władz, iakie posiada­
my, nikt me chce zająć się na seryo sprawą szkolni­
ctwa, zarzucili niedbałość w najwyższym stopniu tak na­
szym władzom, jak i ciałom ustawodawczym, że rok 
rocznic tysiące dzieci wystawiają na wiwiseKcyę. zabija­
nie żywcem przez dzisiejszy system szkolny

Uchwalono rezolucyę: „ D o m a g a m y  s i ę  s t a ­
n o w c z o ,  a ż e b y  R a d a  s z k o l n i ,  Sejm i Rada pań­
stwa z a j ę ł y  s i ę s p r a  wą  p r z e c i ą ż e  n i a  u c z n  i ó w 
i żądamy, ażeb> n a u k a  obowiązkowa uczniów t r w a ­
ł a  co n a j w y ż e j  p r z e z  p i ę ć  g od z i n p r z e d p oł u-  
d n i e m ,  do tyle potrafią znieść bez uszczerbku dla swe­
go zdrowia, a należy z n i e ś ć  bezwarunkowo w s z e l ­
k ą  o b o w i ą z k o w ą  n a u k ę  p o p o ł u d n i o w ą  po 
nad ten czas wychodzącą"

Następnie wybrano komitet, który ma wnieść pe- 
tycye do wszystkich insiaricyi, a więc Rady miejskiej, 
Rady szkolnej, bejmn (na ręce posia p. Witosławskiego) 

Rady państwa, aoy usunęły ten nieludzki stan naucza­
nia. Ku temu celowi wybrał komitet, wykonawczy, zło­
żony z najpoważniejszych obywateli miasta i polecił rnu 
bezzwłoczne wygotowanie odpowiednich petycyj.

Zgromadzenie zwróciło się zarazem z apulew
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wszystł ich miast, w których gimftanyacn panują taKże 
a norma,ne stosunki, ażeby urządzały wiece szkoine i pro­
testowały przeciw nieznośnemu systemowi. K. S.

□  Stryj. (Kor. wł.). W i e c z ó r  K o ś c i u s z k o w ­
s k i .  W zapełnionej sali „Domu narodnego" odbył się 
w niedzielę 29 z. m. wieczór sokoli m  cześć zwy­
cięzcy z pod Racławic. Po przemowie pre ;soia Krupy 
nastąpiły udacne produkeye sokolego Kółka śpiewackie­
go, solo skrzypcowe dyrektora A. Wrońskiego i dekla 
macya inż. Sholmana. Następnie Kółko amatorów ode­
grało bez zarzutu znany pastel sceniczny j . Łaay „Jak 
liście z drzew strącone". Dalszą część programu wy­
pełniły udatne obrazy z igrzysk olimpijskich i apoteoza 
Kościuszki. Całość robiła bardzo korzystne wrażenie.

W y j a z d  J e z u i t ó w .  Dwóch tut. Jezuitów po 
dwuletnim pobycie w grodzie siryjskim nagle dnia 30 
zm. o godz. 6 rano wyjechało, zdaje się, na zawsze. 
Pomimo wczesnej pory dużo zebrało się publiczności 
aa pożegnanie ojców, wśród której przeważały panie, 
iako gojące zwolenniczki i wielkie wielbicielki. Jezuici 
zakupili już grunt na budowę kośc.ota za 12.000 kor. 
i odprawiał, przez caty czas w prowizorycznej kaplicy 
nabożeństwa, a nawet ze strony miasta mieli przyrze 
czoną subwencyę w kwocie 15 tys kor. na kościół, 

~l chwilą jednak rozpoczęcia budowy Pomimo tego 
wszystko to opuścili, zostawiając na łasce Opatrzności. 
Nagły ten wyjazd wywołał w mieście wielkie zdziwienie. 
Powodem, zdaje się, była nieuzasadniona uraza do na 
szej reprezentacy. miejskiej za przyrzeczenie sjbwencyi 
dopiero z chwiią budowy zamiast natychmiastowego 
wyasygnowania kwoty 15 tys. koron.

□  Kopyczyńce (Kor wł.). K u r s  s a d o w n i c t w a  
odbył się u nas w dniach od 2 5 —27. b. m. staraniem 
Zarządu powiatowego Kółek rolniczych. Instruktor sa­
downictwa p. E. Połuszyński potratił uczestników ogro­
mnie do tei gałęzi gospodarstwa zachęcić i jest nadzieja 
polepszenia już w niedalekiej przyszluści. Prócz 20-tu 
członków Kólck rolniczych wzięli w kursie udział i kie­
rownicy szkół tutejszego powiatu w liczbie 22, na co 
uzyskali 3-dniowy urlop z Rady szkolnej. Otwarcia kursu 
dokonał imieniem Zarządu powiatowego ks. Librewski, 
poczem przemówił także wiceprezydent powiatu p. Cień 
ski, mówiąc, że Wydziat zawsze chętnie idzie z popar­
ciem działalności Kółek rolniczych, które uzupełniają 
pracę Wydziału w tym kierunku. Do nauczycielstwa 
przemówił także inspektor szkolny, z zachętą ao pracy 
na polu sadownictwa. Wykłady odbywały się w szkolr, 
kcórej łaskawie Rada szkolna użyczyta, tam też, jakoteż 
i w Kółku uczestnicy nocowali. Przy zamknięciu kursu 
był onecnym również starosta Diilz, który również za­
chęca! do wytrwałej pracy i prorokował lepszą przy­
szłość sadownictwu. Im.eniem uczestników podziękowaj 
p, Liskowacki, kierownik szkoły z Chorostkowa, tak ini­
cjatorom  jakoteź i Radzie szkolnej za umożliwienie im 
rozszerzenia tak pożytecznych wiadomość,.

W nagrodę, otrzymali uczestnicy od Zarządu po­
wiatowego broszurkę o sadownictwie p. Poluszyńskiegr, 
a nadto po dwa bardzo ładne szczepy owocowe, które 
na ten cel ofiarowało Tow. gospodarskie.

G  Gliniany. T. S. L. pożegnało 25 b. m. swego 
gorliwego członka, ks. Jana Szlęzaka, przeniesionego do 
Wyżnian. W ks. SzlęzaKu traci Koło jednego z najeżyn- 
niejszych pracowników na polu oświaty ludowej.

□  Tłumacz. H o n o r o w e m  o b y w a t e l s t w e m  od­
znaczyła gmina tutejsza starostę p. Swobodę i ks. ka­
nonika Majewskiego. Wręczenie dyplomów odbyło się 
uroczyście 21 i 27 b. m.

Kursy giełdy wiedenskiej
z dnia 2 listopada lyOó r. 

obliczone za 100 koron nominalnej wartości i za gotówkę:
O só ln y  (Huk p a ń s tw a .

4r/o konwert. ) maj—listopad

Wiadomości giełdowe.
Z targów nandlowych.

W iedeń. 3 listopada. (Tei. wł.) S p i r y t u s ' .
Za towar s kontyngentowany z dostawą natych­

miastową za 100 Hi. płacono Kor. 3 6 '— ao k. 36'40.
Tendencya: niezmieniona.
C u k i e r :  Rafinada pnmp z dostawą natychmia­

stową z Wiednia w całych wag. k . 6 3 '— do 63-50. 
Rafinada secunda z dostawą natychmiastową z Wiednia w 
całych wagonacn K. — •— ., Kostkowy prima w skrzy­
niach netto z dostawą natychmiastową z Wiednia K. 
— •— , w całych wagonach K. -  '— a o — •—  beczkami, 
do — '— ,

Tenaencya: słaba.

N a f t a  galicyjska Standard White w całych wa­
gonach z Wiednia K. 40'5U od K. 42‘20. W beczkach 
K. 42-10 do 43 '55.

Tendencya: silna,

W iedeń: d. 3 listopada, Kursy giełay wiedeńskie 
Losy a) procentowe: Austr. zakłaau kredyt, i oblig, p. 
z r. 1880 3 proc. 300-— , Austr. zakł. kred z ob. p 
z r. 1889 3 proc. 299 '— , Towaizystwa żeglugi na Du­
naju 100 zł. m. k. 4 proc. 265-— , Węgierskiego Ban­
ku hip. po 100 zł. 4 proc. 2641— , Pożyczka serbsk. 
norm po 100 fr. 4- proc. 103-— , b) bczprocentowe- 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. 24-70, Zakł. kredytów, 
dla hdndlu i przem. po 100 zł. 471"— , Clary zł. 40. 
m. k. 151"— , Pożyczka m. Insbruku 25 zł. 7 9 — , Lo­
sy m. Krakowa 20 zł. 90' —, Pożyczka m. Lubiany k. 
zł. 64"— , Ofen 40 zł. 1 6 9 — , Palffy 40 zł. m. 45 
177f50, Czerwonego krzyża austr. tcw. 10 zł. 53”— , 
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. 34 '— , Losy fund. arc. 
Rudolfa 10 zł. 60-— Salme 210 zł. m. kon 72-— , 
Pożyczka salcburska 145 75, zł. Tureckie oblig. prem. 
kolej po fr. 145'75 — -— , Losy komunalne m. Wiednia 
z r. 1874 532 '— .

P arjz, d. 3 listopada. Trzy procent, renta 9 9 9 2 ,
30-70

Berlin, d. 3 listopada Banknoty austryackie 85 05, 
Spirytus — '— .

D ep esze z targu p ien iężnego.

W ie d e ń , 4 listopada. Zamknięcie wczoraiszej gieł­
ay popołudniowej notowar.o: Akcye austr ZaWadu kredy­
towego 672'— Akcyn węgier. Zakładu kredyt. 78z’50, Akcye 
Angio banku 317-50, Akcye Unionbanku 572-—, Akcye Lan- 
derbanku 444 —, Akcye BankverliftU 567'75. Akcye Boden 
credit 1074— Akcye -ak Btnku hipotecz. 55775, Akcye 
kolei państwowych 670 75, Akcye kolei po<uu..ioyej 123"50 
Akcve Tramway A. -  —, B. — . Akcye kolei Zlbethal, 
455'25, Aucye kolei pók . 5670—5710, Akcye kolei czerń. 
584 50, Akcye Alpiny 541 •—, Akcye Rima Muranyi 539-—,
AicyePrag- Tow. że1.. 2816 Akcye Fabryki broni
579’—, Akcye tureckie tytoniowe 368"—. Akcye galic. karpac 
Totv naftowego 896'— Oblig. węg. ind. 90-75, R e n ta  ma- 
jowa 100"15, Austr. Renta koronowa lWNO Węg. Renta ko­
ronowa 95’70, 56 1. Listy Tow. kred. ziem. 9910, 4 proc. 
listy Banku hipotecżfi 99'—, 4'/s proc. listy Banku iiipot. 
10L35, 5 proc isty Banku Tpoteczn. 112 50, p oc. listy 
Banku kraj. 99’70, 4V» proc. listy- Banku kraj. 100'95, 5 proc 
komunalne obligacye Bankukraj. —*—, Lbligacye propi- 
nacyjne 99 60. 4 pro. Gal. poż. kraj. z 1893 r. 99-—,4  prc. 
pożyczka miasta L.wowa 98'40, Losy tureckie 140"—, Marki 
117-53, Ruble 25375, Kredyt , Alpiny—.— Węgier, 
k re d . , Unonbank — , Koleie. —-—•

Usposobienie bez ochoty lekko osłabione.

Berlin, 4 listopada. Przy zamknięciu \xzonuszem
giełdy: Kredyty 210-90, Staatsbahny 143'50 Discnmo Co- 
uiandit 19Ó;5c, Berlin. Tow. handl. 175 /5, Laura 263-60, Bo- 
humery 251 75 Kolej połudn. wschodnio- pruska ------ Ru­
bel za gotówkę 216’— , Kod ą warsz.-'-ten. 13?-—, Kolej mo­
rza Ś ródziem nego  , Kniej Mendiona.na —"—, Losy
tureckfe 13660 Rem; włoska —.—, „Harpener" kopalnia 
węgla 217'75, Kolej Marienburg-Mławka — ••-. K< rsoliua- 
cye —'— Lombardy 2540. Kolej Henry 12ó'75, Niemiecki 
bank narodowy 130 75, Kai "da Proferred 174-50, Akcye że­
glugi hamburakiej 17P80, Kurs warszawski —■—, Huta 
„Donnersrnark" 366-60.

S e r l i a  4 listopada. 4 proc. węgierska renta złota 
—■—, węgierska renta koronowa , Austr akcye kre­
dytowe 210 90, Staatsbahny 143'50, Lombardy 25-40, Discon- 
to Comandit 190’50, Ruble 216’—,

Tendencya: słaba.
B r a n k t a r t f  dn 4 listopada. Wczorajsza gieola wie­

czorna: Ausfyacka renta papierowa —, Austr. renta 
srebrna IUO'90 Austr. renta złota I0tr65 Austr akcye kre­
dytowe 21130, Staatsbahny '43‘bO. Lombardy 2550 4-orr 
austr. renta koronowa 100 

Tendencya: spokojna.
P a r y ż ,  4 listopad: Wczorajsza giełda wieczorna

4 p^oc. renta francuska 99U7, 4 proc. renta włoska —
4 proc. mszpańskie Exteneurs Losy tureckie 133'—.
Nowe .areckie Console — —, Ottotnańy 606‘— Deber 
a48"— Chartered — Rio-Tinto 16-70, Renta urecka C. 
—-—., kenta turecka B. —•—, Lanca-ter —'—, Renta buł­
garska —1—, Renta grecka —"—

Tenaencya:

Targ zbożowy i towarowy.
B u d a p e s z t  3 listopada. Pszenica na kwiecień 1906 r. 

od 77"14 do 17*16, Pszenica na ma; od —"— do —*—
Pszenica na paźd/iei ińk od — ■•— do —'—. Żyto na kwie­
cień 1906 r. od 14'38 do 14-4C Zyto na pażez. od —•—
do ‘----- , Owies na kwiecień 1906 r. od 13-74 do 13 76
Owies na paźdź. od —"— do —• , Kukurudza na maj 
1906 13 96 do 13-98, kukurudza na maj od — do —•—, 
kukurudza na sierpień od —•— do — —, Rzepak na 
sierpień od 25'30 d.o 25"00 

Pogoda: poebmurno.

D Z IE SIĘ C IO L E C IE
„ P r z s g t ą d u  W s z e c h p o l s k i e g o "

A r ty k u ły  i  rozp raw y
z zakresu polityki i pokrew nych dziedzin
Z. Balickiego, B Dmowskiego, J. L. Popławskiego, W. To­

karza, G. Topora, Z. Wasilewskiego i imiych 
pod rodaka/ą i

R .  D M O W S K I E G O .
C ena 5  koron.

D o nabycia we w szystkich księgarniach. Skład  główny 
w redakcyi P rzeglądu  W szechpolskiego w Krakow ie.

W Administracyi „Słowa Polskiego" jest 
dzieło:

do nabycia

Karol Seignobos

Dsieie polityczne = ------- 
=  Europy -wspólcsesneŃ

Rozwój stronnictw i form politycznych (1814— 1900). 
Przełożył i uzupełnił Jan S t e c k i .

Cena 2 wieli ich tomów kor. 10 40, dla prenu­
meratorów „Słowa Polskiego** kor. 7'50. 2450

a g
o

70
4

wolna od pod. j styczeń—lipiec . .4 ‘/o 
w banknotach, luty—siei pień . . 4,/a 
w srebrze, kwiecień—październik .4 Vo 

Losy z roku 1860 „ 500 zł. w. a. . . . 4
1860 „ 100 zł. w. a. . . . 4

„ 1864 „ 10u zł. w. a. . . . —
„ 1864 , 50 zł. -v a. . . . —

Listy zastawne domen państw. 120 zł. za szt. 5 
Kin*; p a ń stw a  l< r a jó w  k o r o n n y c h  

w radzie państwa reprezentowanych.
4 
4

.3Vs

Austr. renta złota wolna od podatku 
„ „ w  wal. kor. wolna od pod.

„ in»est. wolna od pod. 
O b l l s a c jc  K o le jo w e .

Kolej Arcyks. Albrechta w srebrze . .
„ ces. Elżbiety w łocie u . od pod.
„ ces. Francuzka Jozefa w sreorze
„ Karola L udw ika.............................
„ arc. Rudolfa w K. toof. od pod. . 
O b lig a c y e  p ie r w s z e ń s tw a  K o le jo w e . 

Kolej arcyks. Albrechta 206 i 1000 zł. w Si eb. 4 
„ czes. hm. 8 ! ' 200, 1000, ou00 zł. .

„ 1895 400, 2000, '0000 k. .
„ Bukow-ńska lokal. łOO kor. . . .
, Karola Luawika srebr.........................

Lwów.-Czern.-Jassy Em. 1894 . .
P i u s  p a ń s tw , noraj. K o r. w ę g ie r .

Węgierska rema z ło t a ..................................
Węg. renta w kor wolna od podatku 
Wę*, renta w kor. wolna od podatku 
Węg. pożyczKa premiowa po 100 zł.

.. 50 zŁ • •Węg. obhgacye prem. reg. C,ssy . .
Kroat. i S*aw. obligacye propin. w. a.
Węgierskie obligacye b i p ........................
Kroacyi i Slaworii oblig. hip............................4

l a n e  p u b lic z n e  p o ż y c z k i. 
Pożyczka kraj Bukowiny z r. 1893 . . .  4
tmlifc. ęrop B ukow iny...................................... 5
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4
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p‘acą_ 'fdiją
100115 
100115 
100  —  

10U 
15880 
19085 
294’-  
29 4 - 
294 75

11835
10010
9155

100 .—
11850
12790
99170,
9r 70

i
9990

100,45
10050
100:10
rt)0j70
100140

100,35
100135
100)20
10020
160j80
19r 85 
296 
296 
29675

118
100
91

101 —  

1J 9t50 
12890 
100/0 
10070

10090
101
101
101
101
101

96:30

9565 
"565 
86.30 

220 
218|- 
163 25 
101175
96 10
97 30

9960 100 
10Ż60 103

Gal. poż. kraj. z r. 1893 ...................................4
Gal ob i proc z r. 1SS9.................................. 4
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1900 . . . 41/?

z r. 1896 . . .  4
„ „ Wiednia z r. 1874. . . 5

Poż. Iiipot. Butgaryi z r. 1892........................ 6
I . is ty  z a s ta w n e . (Oblig. lup. i l-sty dłużne). 
Austr. zakł. kred. ziemsk, los. w 50 1. . 4
Buków. zakł. kred. z i e m s k i ........................ 5

.............................4
Gai! akc. b. h. z 10% pr. 1. w 39Vr 1. . j

„ „ „ los. w 50 lat w. austr. .4’-L
„ „ „ los. w 50 1. w. koron. . 4%
„ „ ! los. w 60 l a t ......................... 4
„ Tow, kred. ziem. los w 56 lat . 4

„ los. w 41 lat . . 4
„ „ „ dawn. emis. . . .  4

Banku kraj. dla Gal. i l.oa. w 51Vs ,1 , 4l/2
„ „ „ zwr. w 57'/a 1. 4

„ „ oblig. komun. 2 emis. . . .  5
» » „ „ 3 e. 1. w 42 1 47:

„ . . 4  e. 1. w 45 I. 4
„ kol 1. w. 37% t. . . 4  

Austr. węg. Banku los w 50 1. w. au str.. 4
„ „ ,  los w 5I1 1. w. ko. on. 4

O b lig a c je  z p r a w  in  p ie r w s z e ń s tw a .  
Kolej p ó łi. ces. Ferci. em. z r. 1886 . . 4

„ Lwów-Czern.-Jassy 1884 p. 10"/o . 4
„ ., 1S84 . . . . 4

Węg.-Gal. kolej em. 1870 ......................... 31/2

9925 
10220 
98,7 

112- 
100'40 
101165! 
99!- 
98|75|

1878
188

Ł o sy  p ro e e .a to w c  (za sztukę).
Austr. zakł. kred. obi. pr. em. 1880po luO zł. 3

„ , „ „ 1889 po 100 zł. .3
Uregul. Dun. z r. 187(1 po 10O zł. w. a. . 5
Węg. Banku nip. pr. 1. z po 100 zł. w. a 
Pożyczka serbska prem. po 100 fr.. . . 2

Ł osy  b e z p ro c e n to w e  (za sztukę). 
Budapeszieńsk.e Basilica po 5 zł. w. u. . , 
Zakł. kred. dla hanalu i przem. po 100 zł. w. a.
Clary po 40 zł. m. k...........................................
Pożyczka m. Insbruku po 20 zł. w. a. . . . 
Pożyczka miasta Krakowa po 20 zł. w, a.

„ prem. m. Lubiany po 20 zł. . . . 
Ofen (Buda urn. m.) po 40 zł. w. a. . . .
Palffy po 40 zł. m. k..........................................
Czerw, krzyża austr tow po 10 zł.

9940
99150

100|l5
10150

100)70
93-2,5: 

1C010|
m

300 — 
306 -| 
2óć 
264—II 
103 —

109 25 
103120 
99i— 

113 — 
101 40 
102,65 
/OO;— 
99,25

10245
100!
99,50

10245
10040
100 50
101 
102

99.35 100.35 Czerw, krzyża węg. tow. po 5 zł. . . .  .
9930 10030 Fundacyi arcyks. Rudolfa po lo zł..................

10090 10190 Salma po 4" zł. m. k . .......................... . .
6«20 9970 Pożyczka miasta Salzburga no 20 zł. . . .

\ 2 t 6(i 12260 Tureckie opl. kol. po 400 fr..............................
11725 11825 Komunalne m. Wiednia z r. 1874 po 100 zł.

Kupony j 3%) obligacye premiowe f 1880 .
pre- > ó°/o) austr. zakł. kr. ziem. ( 1889 .

miowe ) 4°/o pożyczki pr. węg. Banku lup.
A K cye (przedsięb-orstw transportowych).

Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł......................
„ „ „ akcye zakład 200 zł..................

Kolej półii. ces. Ferdynanda 1000 zł. m. k. . 
„ Lwów-bełzec (akc. pierw.) 200 zł. . .
„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł.......................

99J601 —j— „ Lwów-Kleparów-Jaworów -t0/c 1 . .
9 9 7 5 ! ------„ wschodu, gal. lokal. 200 z u . .

„ państwowych 206 zł. =  500 fr. . . .
« węg- galioyj. lokal. 200 zł.......................

A i ic r c  h a n k ó w  (za sztukę).
Banku Angio-austr. 240 Kor..............................
Wiedeński go Banku związk. 400 Kor.. . .
Peszt. Banku hand!. 100C K..............................
Zakład kred. dla handlu i p-zem. 320 Kor. . 
Węg. Banku kredyt. 400 Kor 
Ualic. Banku hipotecznego 400 Kor. . . . 
Galie. Banku dla handlu i prze.n. 400 Kor. . 
Banku dla kraiow koronnych 400 Kor. . "
Banku Austro-węg. 1400 ........................
ęzesk. Banku Związk. 2u0 Kor........................
Zivnostenska banka 200 Kor.............................

A k c y e  (przedsiębiorstw d emysłowych). 
Galie. karp. naft. tow. 500 k o r........................

307— Scnoanicy 500 Kor..............................................
308— W eK sie . (Czeki, dewizy krótkotermin.). °/t 
214— Berlin i niem. m. bank za 10C marek . 3
272— Londyn za 1) funtów szter..................2l/2
U l Paryż za 100 fr.............................. . 3

-“etersDurg i Warszawa za 100, rubii 5%
2670 Włoskie banknoty za 100 lirów .

482— W a lu ty .
163— Dukat cesarski............................
84 — 20-franków ka............................  . . .
9850 2 0 -m ark ó w k a .....................................................
7050 Suweryn angielski zł...........................................

178— Niemieckie banknoty za 100 marćk . . . .
18750 Włoskie banknoty za lir 1 0 0 ........................
55— Ruble banknoty za 100 r u b l i .......................

34 — 36 —
60— 6' —

210— 219 —
72 — 78 —

14550 14650
532— 545,50

bi — 69
99 — icr —
44 — 4t 50

454
425

—

5865— 5700 —
440— 450
587— 586 50
373 — 378 —
392 — 400 —
— — — — *
— — —

319 30 320 30
— - —.

2920— 2924 —
- — -- —
786 . - 787 —
558— 562 —
— — 200 —
452 — 453—

1590— 160t —
247 247 50
24725 24-775

892_ 902 _
726 73ć —

11745 11768
24020 240 45
95 65 9585

• — — -- —
95 65 95]85

11 36 11 40
19 15 19 17
2349 23 56
24 — 24 08

117 4.5 11765
95 70 9590

753 75 254l i
Odpowiedzialny redaktor: Józef Z iem biński, 

ż  drukarni „Słowa Polskiego", we Lwowie, pod zarządem Józeia Ziembińskiego.
Nakładem Spółki w ydaw niczej w e  L w ow ie, Stow. zar. z ogr. poręką.

Papier z fam-yki 3raci Fiałkowskich w Białej i Czancr.


